
INTENCJE MSZY ŚWIĘTEJ 
 
Niedziela – 28.06.2026 – XIII Niedziela Okresu Zwykłego 
10:00 + Józefa Szewczyk w 14. r. śmierci 
12:00 O Boże błog. dla Weroniki Kurpiewskiej z ok. 90. r. urodzin 
18:00 O pokój w rodzinie i błogosławieństwo Boże. 
Poniedziałek – nie ma Mszy 
Wtorek – 30.06.2026 
19:00 Dziękczynna za 20 lat możliwości modlitwy w tym kościele 
Środa – 1.07.2026 
19:00 + Marka i tych co zmarli nagle 
Czwartek – 2.07.2026 
19:00 O boże błog. dla Katarzyny, Justyny i Martyny 
Piątek – 3.07.2026 
19:00 O boże błog. i łaskę wiary dla rodziny Borkowskich 

 
Msze Święte w nowym kościele: 

St Luke the Evangelist 
Kilbarron Road; Kilmore West; Dublin 5; D05N765 

 

Niedziela – 5.07.2026 – XIV Niedziela Okresu Zwykłego 
10:30 + Jan Hołyst 
13:30  

 
 

St Luke the Evangelist 
Kilbarron Road; Kilmore West; Dublin 5; D05N765 

Telefon: +353 87 239 3235 
Email: biuro@kosciol-dublin.pl 

www.kosciol-dublin.pl 
 

Kolekta Niedzielna – 21. 06. 2026 
 

I Kolekta II Kolekta Koperty 
jednorazowe 

Koperty na 
ubezpieczenie 

Liczba 
wiernych 

€ 445 € 180 € 75 € 10 177 

 
28 czerwca – XIII Niedziela Okresu Zwykłego 

 
Tajemnica spełnionej miłości – ks. Marian Machinek MSF 
Słowa Chrystusa z dzisiejszej Ewangelii brzmią niepokojąco. To „kochać bardziej”, którego 
domaga się Jezus, może wydać się niemożliwe do spełnienia, szczególnie wtedy, gdy trzeba 
by poświęcić tak drogie nam relacje z osobami najbliższymi: ojcem, matką, dziećmi, albo 
nawet trzeba by poświęcić własne życie. Rozumienie tych słów jako wyrazu zaborczości 
Jezusa nie byłoby jednak dobrym tropem. Jezus po prostu uzmysławia nam, że miłość – ta 
najpotężniejsza i wielokształtna siła, działająca w każdym ludzkim sercu, musi zostać 
właściwie uporządkowana. 
Jezus domaga się dla siebie większej miłości właśnie dlatego, że żadne ludzkie więzi nie są 
w stanie zbawić człowieka. Nie oznacza to, że są one złe same w sobie, ale dopiero, gdy 
zostaną wpisane w miłość do Boga, uzyskują właściwe dla siebie miejsce w życiu człowieka. 
Kiedy się kocha kogokolwiek miłością ślepą, pozbawioną właściwej miary, to owocem jest 
nie tylko gorzkie rozczarowanie. Taka ślepa miłość oznacza także obciążenie osób kochanych 
ciężarem, którego nie będą potrafili unieść. Emocjonalne i egzystencjalne zakleszczenie się 
na kimkolwiek, nawet wtedy, gdy byłaby to osoba najbliższa, pociąga za sobą fatalne 
konsekwencje. 
Jezusowi chodzi nie tylko o właściwe miejsce miłości do bliźnich, kimkolwiek by byli. Chodzi 
też o właściwe miejsce miłości do samego siebie. W każdym ludzkim sercu jest obecny 
mocny impuls troski o siebie. Jest on naturalny, ale jeżeli człowiek jako świadoma i dojrzała 
osoba nie umieści go we właściwym miejscu w swojej hierarchii wartości, potrafi on 
przekształcić się w egocentryczny, niszczący potencjał. Bardzo szybko zaczyna wpływać na 
codzienne decyzje, sposób postępowania i wartościowania – po prostu zaczyna rządzić 
życiem. Zamknięty w obsesyjnej trosce o własny dobrostan i traktujący innych jako środki 
do osiągania własnych celów, człowiek wykrzywia się i ostatecznie zastyga w poczuciu 
frustracji i w wiecznych pretensjach do całego świata. 
Klamrą spinającą te różne wymiary miłości jest miłość do Jezusa. Jej priorytet sprawia, że 
chociaż wydaje się, że tracimy na jej rzecz inne wymiary miłości, do których tak bardzo 
przylgnęliśmy sercem, w rzeczywistości wszystkie je na nowo zyskujemy – oczyszczone i 
uporządkowane. 


